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Stoycie tedy w tey Wolnołci, Ш щ  nas Chryflus ш 1- 
nemi uczynił. ЕрШ. S. Pauli ad Galatos. Cap. V. v. i.

А  ak wielka i rzadko Cię trafiająca Uroczyftość, 
iaką my na tymMieyfcu dziś obchodziemy, podała 
by mi obfitą do mówienia'Materyą; gdyby krót
kość czafu, gdyby przychylna tak zacnych Słucha
czów attencya, niebyła mi powodem, abym myśli 
inoie w krótkich opowiedział llowiech.
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Za naywigkß? poczytam fobie pomyślność, 
źe mi wolno przed tak licznym i zacnym zgroma
dzeniem otworzyć nieudolne ufta moie; źe mi wol
no radofnym fercera oddać nayzyczliwfze powin- 
fzowanie, WAM KOCHANI BRACIA! którzy te
go nowego Przybytku Chwały Bożey iefteście Fun
datorami i Promotorami5 a oraz w krótkim napo
mnieniu WAS zachęcić, do oświadczenia nayźy- 
wfzey wdzięczności nietylko Bogu, którego Biogo- 
fławieńftwem ulzczęśliwieni iefteście, ale i tym, któ
rych fzczególni ia(lk§ zafzczycać fię możecie.

Pamiętne, a do tego uroczyflego Obrządku 
pięknie ftofui|ce fię flowa, czytam w Liście Pa
wła S. do Galatow, które w ten opiewaię Ipofób.

Stoycie tedy w tey Wolności któr^ nas Chryflus 
ixolnemi uczynił.

Blogoiławiony Apoftoi SwiętyPaweł, wpomie- 
nionych flowach mówi [o Wolności, któr§ Chrze- 
ścianie od Chryftufa Pana Zbawiciela Świata otrzy
mali i która nayprzedniey w tym zależy; że fumie- 
nie tych, którzy uwierzyli w Jezufa nie iefl przy- 
mufzone inaczey wierzyć i żyć, tylko podług nayle- 
pfzego przeświadczenia; które gruntowna znaio- 
raość Nauk Chryftußi Pana w fercach ich fprä%uie.

W  początkowych Zborach Chrześciańfkich, 
cd SS. Apoftołow zafundowanych, byli ludzie, z 
Narodu Zydowflućgo nawróceni, którzy przywykł-



fzy do Uftaw i Obrzędkow zakoßu Moyiefzowego, 
przeftrzeganie cnych za rzecz potrzebn? f|dzili; t 
dla tego drugich, którzy Naukę Zbawiciela przyig* 
li, do przeftrzegania tych Obrządków flarozakon- 
nych przymufzać chcieli. Ale Pawet S: przeciwia- 
iąc hę tem u, nauczał; że uftawy ftarozakonne bę
dąc wyobraieniem tego, co Chryflus Fan wykonał, 
na nim fię fpetniły; a zatym od niego 1| zniefione, 
że wifc Chrześciaiiie od obowiązku przeftrz^ania 
cnych zupełnie łą uwolnieni; do tego zmierzaią 
iłowa Apoik)llkie którera namienił: Stoycie tedy 
w tey Woinolcły którą nas Chryflus molnemi uczynił. 

Podług nauki Apoftołow i famego Chryftufa 
Pana; Religia, którą on na świat wprowadził, nie 
ma podlegać żadney niewoli. Wiara i Poiłufzeń- 
Rwo każdego Chrześcianina maią bydź dobrowol
ne, funduiące fię na naylepfzym przeświadczeniu 
gruntowney znaiomości i fumienia. Święty Paweł 
niowi: gdzie iefl Duch Pańjki, tam iefl i wolność (a) 
ku wolności powołam iefleście Bradas tylko pod za~ 
flonątey wolności ciału nie ( pozwalaycie ) to iefł,. 
namiętnościom waizyra niedogadzaycie (b )  aleha~ 
czcie} aby zrndt ta wolność wafaa niebyła mdłym 
ku zgorfzęniu (c). Kto uważa nauki i rozkazy Chry-

(a) 2 ЕрШ. ad Corinthos Cap.lIII. 17.
(b) Epift. ad Galatos Cap. V, v. 13.
(c) I Eptft. ad Corintb. Cap. vni. n g #
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ftufa Pana, które powfzechn§ mitość bratertkę, bez- 
ftronn§ dobroczynność, i życzliwe iednych drugim 
uffugowanie, za nayprzednieyfze powinności każde
mu zaiecaig; które nam przykład naydolkonaliżey 
miłości Zbawiciela ku wfzyftkim ludziom do na
śladowania wyftawiai§; ten przyznać muli, że wfzy- 
ftkie do tego zmierzaię, aby każdy miał tę wol
ność Bogu fluźyć w fzczerości ferca, ochotnym i 
dobrowolnym umyfłem podług przeświadczenia fu- 
mienia fwego.

Naß.a wolność, któr§ nas Bóg przez Jezufa 
Chryftufa udarował, nietylko w tym zależy, że nie 
iefteśrńy przyraufzeni do przeftrzegania obrządków 
łłarozakonnych, ale też w tym, że w Religii i w Na- 
bozeńilwie możemy fię rzgdzić podług nauk i roz- 

, kazow Zbawiciela,' które zpifm Ewangeliftow i Apo-, 
ftołow SS. poznawamy i o których prawdzie wfu- 
mieniu fwym przeświadczeni iefteśray. Nafaa wol
ność w Religii fzczególnie w tym zależy, że iako O- 
bywatele krain od zwierzchności kraiowey nieiefte- 
śmy przymufzeni wierzyć i czynić przeciwko prze
świadczeniu fumienia nafzegoi że bez przełżkody 
możemy to wykonywać, co za powinność fwoię u- 
znawamy* Nafzq wolnością w tym kraiu f§ wfzy- 
flkie prawa przywileie i fwobody, które nam od 
Naywyżfzey Zwierzchności f§ nadane, i niewzru- 
fzonym prawem świątobliwie zabefpieczone. We-



dfug których wolno nam w Religii nafzey to czy
nić, do czego fię czuiemy bydż obowiązani, a te
go zaniechać, co wediug znaiomości Nauk Chry- 
ftufowych, którą mamy, nam fię zdaie bydź nie
potrzebne. T ę  więc wolność, którą iako Obywa
tele tego kraiu mamy, powinniśmy fobie iako nay- 
droźfzy dar  ̂ talki Bozey i iako nayfzacownieyfzy 
kleynot od Naywyifzey kraiowey Zwierzchności nam 
darowany, wielce poważać, i oney wdzięcznym fer- 
cem zażywać. Do tego napomina nas Apoftot S. 
Pa wet, gdy mówi: Stoycie tey Wolnością ktbrt} 
nas Chryflus wolnemi uczynił.

Żebyście iednak, naymilfi Chrzekianie! do go
dnego poważania fobie Wolności Wafzey tym bar- 
dziey zachęceni byli; chcieycie z pilnością uważać, 
iak drogim i nieofzacowanym kleynotera ieft ta wol
ność, którą teraz macie w Religii.

W olność w Religii ieft wielką pomocą do 
pomnożenia prawdziwey doikonalości, każdemu 
Chrześcianinowi potrzebney. Coż może bydź czło
wiekowi drożfzego nad Religią, którą wyznawa , 
którą podług fwego przeświadczenia przyimuie? Coż 
może bydź pożytecznieyfzego, iak kiedy każde
mu wolno myśleć i mówić o tym, co onego nay- 
bardziey intereffuie, i w czym on nadzieię zbawie
nia fwego poktada.^ Przez to bowiem może fię u- 
wolnić od wątpliwości i przekonać o prawdzie j



przez to znaioniość Religii znacznie %  rozfzerza 
poboitiość %  pomnaża, i  fzczęśliwości nam przy
bywa. Gdzie wolność w Religii pannie, tam Re
ligia pokaźnie fię ludziom wprzyiemney poAaci, 
każdy poznawa iey fzacowność i pożyteczność. Ka
żdy zniey czerpa pociechę, każdy w niey znayduie 
ważne pobudki do wypełnienia obowi^zkow, każdy 
p r^ z  nauki Religii, które dobrowolnie z przeświad
czeniem przyimuie, do Synowfkiey ufności, miło
ści, boiaźni Boźey i do nieobludney pobożności 
zachęcony bywa.

Wolność w Religii pomnaża praw^dziw? cnotę 
miedzy ludźmi. Albowiem kiedy to co czynić i 
czego zaniechać, to co myśleć, czemu wierzyć, 
czego fię fpodziewać albo obawiać powinieniern, 
fam bez przefzkody uważać} kiedy o prawdzie wia
ry moiey, o moich powinnościach i o pewności 
nadziei moiey famego fiebie przeświadczyć, a we
dług przeświadczenia mego żyć mogę; tedy włafne 
ferce raoie do tego mię pobudza; tedy hę mocno 
trzymam tego, cora za prawdę uznał; tedy dobro
wolnie czynię to, com czynić powinien; tedy feęze- 
rze nienawidzę to złe, którego fię wyflrzegam, 
i  mam prawdziwie upodobanie w tym dobrym, któ
re wykonywam; tedy nietylko to czynię co czynić 
mufzę, ale czymię wizyftko, co czynić mogę; a 
w flirytości tak fobie przed Bogiem poftępuię, ia-
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ho fię na iawie przed ludźmi pokazuię; tym (po* 
(bbem ieftem tak cnotliwym iako według Religii 
Zbawiciela być powinienem.

Mai^c wolność w Religii , zażywamy prawdzi* 
wey (zc7,ęśliwości cywilney w tym kraiu, którego Oby
watelami iefleśmy. Maiętność, llawa i życie nafze ieft 
Bvim zabezpieczone. Nie mamy racyi obawiać (ię 
prześladowania; możemy wfzyfcy podiug ftanu i po
wołania fwego, wypełniać-powinności dobrego Oby* 

‘ watela i Oyczyznie bydź pożyteczni. Mai^c wolność 
. w tey Religii, któr§ wy zna wa my, rz§dziemy (ię wia
łbym fumieniem! nafza Wiara funduie fię na prze
świadczeniu, żadna wątpliwość, żadna różność w zda
niu nieczyni nas niefpokoynymi. Co wiemy, to pe
wnie wiemy. Czemu wierzymy, temu mocno wie
rzymy; czego fię (podziewamy, tego fię z ufnością 
fpodziewamy; co czyniemy,to czyniemy dobrowolnie 
i z radością. Dobre świadeółwo fumienia (prawuie 
w fcrcach hafżych niił? fpokoyność, a my doznawa- 
i§c tych korzyści, których nam, wolność nafza лиуг 
cza, czuiemy to żeśmy (zczęśliwemi.

Znai|c więc tak wielki fzacunek tey Wolności, 
któr§, iako Chrześcianie mamy w tym kraiu miedzy 
Wlpół-Wyznawcami Imienia Chryftulbwegó, powin
niśmy tey Wolności dobrze ąiźywać, i ftarać fię, 
abyśmy z niey iak naywięcey korzyfiaifc gorliwemi 
chwalcami Boierai i pożytecznemi Obywatelami za-
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wfze Rę pokazywali. Powinniśmy wfzyftkiego fię 
wyftrzegać, co nafzym prawom i przywileiom może 
bydź fzkodliwego, albo przez co byśmy ten tak dro
gi Kleynot Wolności utracić mogli. Niepowinni- 
śmy tego czynić, do tego nas nikt nieprzymuiza, 
ani tego zaniedbywać, do czego nas Religia naiza 
obowięzuie; id o  czego nam Wolność nafza fpofo- 
bność podaie. Stóymy tedy zv tey wolności. Czyń
my wfzyftko, co wediug Nauki Chryftufa Pana czy
nić powinniśmy, Niezaniedbywaymy Nabożeńflwa; 
nieb§dźmy opiefzatemi w wypełnianiu rozkazowBo- 
fkich} nieb^dźmy niedbałemi w tym co zmierza ku 
pomnożeniu chwaty Bożey, ku zbudowaniu bliźpich 
nafzych, i ku utwierdzeniu tey Wolności któr^ 
mamy. Gdy nam wolno zaradzać o dobro Zborow 
naizychi czyńmy to z przyftoyn§ gorliwościf i pil
nością. Gdy nam wolno podtug naßych obrz§d-? 
kow Akty Naboieńftwa odprawiać; odprawiaymy ie 
z bogoboyn^ uczciwością 5 gdy nam wolno Boga 
chwalić w fzczerości ferc^; niewymyślaymy nowych 
obrz|dkow, które do pobożności nie fluż§. Ma- 
igc zupełni Wolność; wyftrzegaymy fię wizyfikie- 
go, przez co byśmy i§ utracić mogli, Nadewfzy- 
ftko unikaymy niezgody tak miedzy fob|, iako też 
z Bracię nafzę od których fię w Nabożeńftwie róż- 
nierny. Albowiem zgoda i łpokoyność ieft naymo- 
cnieyfz§ twierdzi Wolności nafzey; ale ci, którzy



( п )

рокоу i zgodę zrywai§, wydzieraig nam ten Kley- 
not W olności Nafzey i podaig nas na zgubę. 
Ofobliwie unikaymy zgorfzenia, a^śm y  nikogo ża
dnym, ipofobem nieobraźali. Im więkfza ieftnafza 
W olność, tyiji ufilniey ftaraymy fię, abyśmy flod- 
kich owocow iey pożywali, i abyśmy żyigc w po- 
kolu i w beśpieczeńftwie doznawali Av/zelkiey fzczę- 
śliwości. W e wfzyftkich okazyach pokaźny my fię 
iako prawdziwi Wyznawcy Nauki Chryftufa Pana, 
abyśmy tę Naukę iego nienaganionemi poftępkami 
zdobili; i aby ci, którzy nas nieznaig, albo ci, któ
rzy z niewiadomości, lub uprzedzenia dotgd żle 
o nas trzymali, widzgc chwalebne i cnotliwe po- 
flępki nafze, zdanie fwoie odmienili, a nam fprzy- 
iaigc i nas kochaigc Wolności nafzey nam nieza- 
zdrościli, ale ig mocg i powagg^woig utrzymywali. 
Tyra fpofobem Chwalę Bożg pomnożemy, wolność 
nafzę utwierdziemy i prawdziwie fzczęśliwemi fię 
fianiemy.

Tey wolności, o którey mówiłem znacznych 
iuż doznawamy pożytkow, między którenii wyfta- 
wienie tego przybytku Pańfliiego iefi iednym z nay- 
przednieyfzych. Ktoż z Was kochani Bracia/ prze
konanym bfdgc, że wolność w Religii naydrożfzym 
ieft kleynotem, niemiat by fię z tego wTercu fwyiii 
wcfelić iciefzyć, że do tego Domu Chwały Bożey 
będzie mógł przychodzić i w nim Bogu powinne u-
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fzanowaiiie oddaiic, nauk zbawieńnycb fluęhać, nay- 
drozfze Świętości przyimować, i w pobożności fię 
Gwiczyć, T u będzie to nńeyfcej z którego niebie- 
fliie dary, i zbawieimey fafki Bożey upominki każdy 
pokutui§cy grzefznik odbieraięc, dla ftrapionego fer- 
ca fwego znaydzie poź§dqn| pociechę. Ktoż z Was 
niemiałby iuż teraz iawnie wfzyftkim tu przyto- 
mnyna obiawić tey Radości,, którę lerca walze fą na
pełnione? Ktoż z Was niemiałby dziś głofno o- 
świadczyć tey wdzięczności, którę Bogu, któr§ 
Zwierzchności kraiowey, któr§ temu Miaftu, którę 
wfzczególności różnym ofobom winni iefleście ?

Wdzięczność należy od was Bogu, którego 
łalhawa opatrzność przywróciła wam tę wolność; 
że podług przeświadczenia fumienia Wałzego chc§c 
Bogu ftużyć, Jmtfeniowi Jego Nayświętfzemu, ten 
przybytek Chwały iego, ten Kościoł bez żadney 
przefzkody wyftawić możecie. Cot oddamy Panu 
za wfzyflkie Dobrodzieyflwa iego., które nam uczy~ 
nił. Ofiarujmy mu ofiar§ ckwały., i wzywaymy 
imienia iego, oddaymy śluby nafie Panu, przed w/zy- 
flkim ludem iego , tu wprzyß^kach Domu Paiißiiego 
(d). chwalmy Pana, który Jeruzalem buduie a roz^ 
profzonego Izraela zgromadza (e ) . Chwalmy Pana, 
który fi§ do nas nawrócił w miłofierdziu, i dał nam

(d )  Pfalm I i 6 . V. 12 , 17. ig* 16,
(e )  Pfalm «48, v. 2.



t§ pociechi-, możemy zbudować Dom imieniowi ie- 
go (£). On chce fnießkac w pośrzod nai (g). Aby 
imip iego od nas chwalone było. Niech tedy zmo- 
cnią r§ce wafze., mowi Pan zafigpow^ bo. załoiony iefl 
Dom Pana zofl^pow, a Kohioł ma bydż dokończo
ny; czyie r§ce załoiyły ten Doni, tego r§ce dokona- 
iq go^ adowiefz ie  ufla Pańflde mówiły ; bo któż
by wzgardził dniem małych poczętkow, ponieważ. 
fi§ wefelą wßyfcy patrząc na ten kamień; który raa 
bydż poiożony(h).

Oddaycie Hołd wdzięczności wafzey Nayia- 
śtiieyfzey Rzeczyporpolitey i Nayiaśnieyfzemu Jey 
Rz§dcy, pod którego fzczęśliwym Panowaniem te 
Prawa, Przywileie i Swobody, nam wyznawcom Imie
nia Gfaryfturowego Щ nadane i przywrócone, któ
re nam zapewniły Wolność i zabezpieczyły naiżę 
fzczęśliwość. Niechże pod mocn§. Obron§ Nay- 
wyzüey Opatrzności, całość potęga i trwałość tey 
Oyczyzny na wieczne czafy utwierdzona zoftaniej 
aby żadne nieprzyiacielikie zamyfly oney zafzko- 
dzić niemogty. Niech też będ§ przedłużone dni 
Panowania Nayiaśnieyfzego K r ó l a  Oyca Oyczyzny. 
Niech czerrtwość naydofkonalfzego zdrowia i fzczę- 
śliwy los nieodmiennych pomylności Jemu Quią

( { )  Zacharyas Cap. I. v. l 6,
(g) b K eg u m  VI. 13.
(h) Prophcta Zacharias Cap. VIII. 9 . Cap. IV. 9, lO^

B3



w niezmierzone lata, abyśmy pod cieniem Ber- 
Ja iego miiy fpoczyiiek znalaziizy flodkich Owo
ców Wolności nafzey bez przefzkody zażywać mo
gli. Niech flawa modrości i Jaihawości Jego po 
catym świecie flyn§ca od potomności z wdzięczno
ścią i z radością wlpominana będzie.

I Wam Przezacnym tego ßavonego ' Miafla 
Rządcom i Obywatelom niefiemy dziś Ofiarę nayży- 
wfzey Wdwęczności, Przywiley na kupienie tego 
raieyfca, któreśmy Bogu poświęcić umyślili zabef- 
pieczai§cy nam te włafność, od Was dany i pod- 
pifany i w te fundamenta fchowany; zofianie na 
zawize Pami§tk§ tey łafki, któreście nam wyświad
czyli, która od nas drogo poważana i od potomno
ści z wdzięczno4ei§ wfpominana będzie. A maięc 
zupełne zaufanie włafliawym fercu Spoi-oby wate- 
low różney kondycyi, będ§c upewnieni o Ich przy- 
iażni i życzliwości, tę ufiln^ do Nich zanolieiny pro- 
źbę, aby pozwa!ai§c nam z fobę żyć w zgodzie i 
w nieprzerwanym pokoiu, i zofiawiiigc nienaruizo- 
Щ tę Wolność, którey nam Prawa Oyczyzny uży
czały, zawfze lię od nas tey wdzięczności fpodzfe- 

. wali, który im iako ipol - obywateloin winni iefte- 
śmy.

A iakiemiż Iłowy mam oświadczyć wdzię
czność całego zgromadzenia Ewangelickiego Wam 
Godni Mężowie! którzyście Wafz Urzyd Starfzeń-



flwa tak znacznie przyozdobili, uczyniwfzy ftara- 
nie, aby to mieyfce kupione, i ten Dom Chwaty 
Bożey na nim byt poftawiony. Jak nieśmiertelny 
uczyniliście fobie pamiytkę, żeście tak wrpaniafe 
Dzieto zpoboincy gorliwości rozpocząwizy, wiel
kie podeymuiyc trudy, roztropnością i pjlnym fta- 
rańiem do tego ftanu przyprowadzili, w którym go 
dziś yvidziemy.

Szczególna wdzięczność należy każdemu z tych, 
którzy według przemożenia z doftatkow fwoich zna
czny fzczodrobliwość pokazawizy, potrzebie Wafzey 
tak dalece wygodziłi, źe można było to kolztowne 
Dzieło rozpoczyć i do tego ftanu przyprowadzić. 
Wy fami daliście zfiebie dobry przykład, i iełzcze 
nieprzcftaiecie chwalebney gorliwości Wafzey ku 
Bogu pokazować; którzykolwiek^t^^j^ Dawidem S. 
mówić mogy: ia w fzczerości ferca mego ochotniera 
ofiarował to w%ftko ( i ) j  ci niechay fię hoyne- 
go błogoftawieńftwa od Boga fpodziewaiy*

Kończę tę mowę moię do którey mi ta Uro- 
czyftość Wafza^ kochani Bracia! była okazyy, u- 
przeymym powinfzowaniem Wam tak wielkiey po
myślności; gorliwe wyfyłaiyc modły przed Nayświę- 
tfzy Maieftat Boży: aby to rozpoczęte Dzieło ku 
Chwale icgo od Was fzczęśliwie zakończone zofta-

( i )  I, Chron. Cap. XXIX. v. 17. •



ło; 4y,(^ę "abiy îe W'tey :̂ pf̂ n̂icy ©aga chśwalićj a 
. Ówocisw ^ fliw ey poboJaióśćiWafpeyî t̂

ptżei&fcody w la^ zażytfać ■ ittogii i Jtó"
*®y pDtbmności Wajzey ш  przy^{i4 wy-

> f\ąiw n ia i^ j ' zoftame ^ k o  trwaiä. ;Tc^:cze? 
; fflä moie .nieęh-^fpetni ten Pan który, jmóże^aade»

bo myślemy . Jemu niech będzie ęhwafe

3 0 ,  2 1 ,  , '■■

• *  * ’■ ; *  Г-

i l '  -■ - * V i

г  ̂J i ł l  ■ ^ L i  ■ ■  ̂ ■ T ■'i'

. : C .

■ h -  V ' .  ■ :.^ ■ - ■ ' > r ^ " '  ' S

S v  . - ■ ■ ■ - U  l  v ' ' \ -  . 4 >  ■■
J . i -  - i i ,  ,.■ .i . К г л  V -  r ^ ^ . - . ' - r  -s . '■ Ч >  J t ó l i - ’'

,. ■ >. >.1 .  ̂ n —  'i ^ J-. J. -: T̂ T •

| (  :.■>'V  :■ ■ ^ '  ' ' '■■' “ ■■ V X 'C' f  - - 0

■'■ ■ ^•■ • v t - Ä i # -


